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gierzkowska Bronisława z d. Pachuta
? /  ' 1 u '

Pochodziła z Wierzchowisk Dolnych, pow. Lublin, gdzie urodziła się 
103.1915 r. w rodzinie Piotra, rolnika, i Rozalii Król. Była jedną z sześ­
ciorga rodzeństwa. Ukończyła szkołę powszechną. Jej mąż, Michał Kierz- 
kowski, był przed wojną funkcjonariuszem Policji Państwowej. Mieli syna 
piotra. Do wojny mieszkali we Włodawie, gdzie pracował jej mąż. Później 
przeniosła się do rodzinnych Wierzchowisk Dolnych i zajmowała się gos­
podarstwem. Ich zagroda znajdowała się daleko od wsi, stąd częstymi goś­
ćmi byli tu partyzanci, m.in. często kwaterował tu Stanisław Łukasik, ps. 
„Ryś”. Tak było zarówno podczas okupacji niemieckiej, jak  i po wejściu 
Armii Czerwonej. Jesienią 1944 r. mąż podjął pracę w Komendzie Powia­
towej MO i mieszkał w Lublinie (po uwięzieniu żony został aresztowany, 
ale w końcu lipca 1945 r. zwolniony z więzienia).

W dniu 15.04.1945 r. do jej domu w Wierzchowiskach przywieziono 
rannego podczas akcji na Izbę Skarbową w Lublinie (7 kwietnia) Stanisława 
Łukasika. Towarzyszyli mu Dariusz Malinowski i Zenon Klej. Wszyscy 
czuli się tu bezpiecznie, a „Rysia” odwiedzało sporo ludzi. 23.04.1945 r., 
około godz. 15-ej, zabudowania Kierzkowskicn zostały okrążone przez gru­
pę operacyjną UB. Kto ich naprowadził na miejsce pobytu „Rysia”, do dziś 
nie wiadomo. Dariusz Malinowski i Zenon Klej ratowali się ucieczką, ale 
zostali pojmani. Natomiast rannego Stanisława Łukasika w ostatniej chwili 
ukryła pod podłogą werandy matka Kierzkowskiej -  Rozalia Pachuta. Nie 
odnaleźli go ludzie Adama Humera, który dowodził akcją, choć wielokrotnie 
przechodzili nad jego głową. W zabudowaniach przeprowadzono szczegóło­
wą rewizję, a domownicy byli brutalnie przesłuchiwani do rana. Nie wszys­
cy wiedzieli, co się stało z „Rysiem”, a Bronisława Kierzkowska tłumaczyła, 
że jakiś czas przed przybyciem grupy Stanisław Łukasik wyjechał w kie­
runku Majdanu Skrzynieckiego.

Odjeżdżając funkcjonariusze UB zabrali z sobą Bronisławę Kierzkow- 
ską, Dariusza Malinowskiego i Zenona Kleją.

Podczas śledztwa Bronisławę Kierzkowską przywieziono do Bełżyc, 
gdzie w okolicznych wsiach miała wskazywać ludzi, którzy' współpracowali 
ze Stanisławem Łukasikiem, ale nikogo nie wydała. Na posterunku w Beł­
życach pozwolono jej spotkać się z 10-letnim wówczas synem, którego 
zapewniała, że niedługo wróci do niego.

Bronisława Kierzkowska była sądzona przez Wojskowy Sąd Okręgu 
Lubelskiego w dniach od 16 do 23.06.1945 r. w grupie 41 osób areszto­
wanych w związku z akcją „Rysia” na Izbę Skarbową. Razem z 13 innymi 
osobami została skazana na karę śmierci. Wyrok był ostateczny i zaskar- 
Zen>u nie podlegał. Zatwierdzili go 6.07.1945 r. Naczelny Dowódca WP gen. 
kichał Rola-Żymierski oraz przewodniczący KRN Bolesław Bierut. Wyrok
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wykonano 8.07.1945 r. w podziemiach więzienia na Zamku L ubelską - 
Zwłoki jej pogrzebano bezimiennie w zbiorowej mogile na cmentarzu pm, ' 
ul. Unickiej w Lublinie. Wyrok, na wniosek syna Piotra Kierzkowskieg0 
został w 1997 r. przez Sąd Wojewódzki w Lublinie unieważniony.

Wg: Z. Leszczyńska, Giną za to.
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